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WIAD OM OŚCI KRAJOWE.  
Część Urzędowa

P IS A R Z  T R Y B U N A ŁU *!. 1NSTANCYI 
Wolnego Niepodległego i  Ściśle Neutralnego  

M iasta Krakowa i  Jego Okręgu.
Podaje do publicznej wiadomości, iż w 

drodze postępowania spadkow ego, w sk u tek  
uchwały rady familijnej w Sadzie Pokoju 
W olnego Miasta Krakowa Okręgu II w opie- 
ce małoletnich po Marcinie Janickim w dniu 
16 maja 1835 r. zapadłej, przez Trybunał I. 
Instancyi dnia 4. Czerwca r .  b. zatwierdzo­
nej} warunki sprzedaży nieruchomości spad­
k o w e j ,  ustanawiającej, tudzież powtórnej u- 
chwały rady familijuej w Sądzie Pokoju wd. 
11) W rześnia  r. b. zapadłe j,  a przez T ry b u ­
nał W dniu 1 Października t. r. zatwierdzo­
nej. Cenę szacunkową tychże nieruchomości 
54,201 z ip . , z powodu bezskutecznie upłynio- 
nych terminów licytacyi do części to jest  
do summy 36,134 zip. zn iża jące j,  wystawio­
ny jest  na sprzedaż pnbliczną Dom drewnia­
ny w Krakowie pod L . 8. tudzież nierucho­
mości pod L. 9 składającej się z dwóch of- 
ficyn, oddzielnie wystawionych s ta jn i , budyn­
ku  z kościołem, ogrodem obszernym i g run­
tem o rn y m , w Gminie A l  Miasta K rak o w a , 
°d południa z W is łą  s ta rą ,  od zachodu i 
potnocy z realnością księdza Kanonika D a ­
neck iego , a od wschodu z domem M auryce­

go Samelsobn gran iczące , do sukcessorów 
po niegdy Marcinie Janickim należących pod 
warunkami następującemu

1. Cena szacunkowa domu pod L , 9  z 
ogrodem i placem do starej W'isly dotykają­
cym ustanawia się w summie 35,800 zip. 20 
g r . , domu drewnianego N. 8 zip. 333 gr. 10. 
Razem w kwocie zip. 36,134.

2. Chęć licytowania mający złoży i y i 0  
część szacunku w ilości zip. 3613 gr. 12 j a ­
ko vadjum , które w razie uchybienia dal­
szym warunkom utraci i nowa licytncya na 
jego  koszt i szkodę ogłoszoną zostanie , od 
złożenia tego radium wyjętemi są: współ- 
sukcessorka Maryanna Janicka i wieloletni 
sukcessorowie, gdyby ci na rzecz swoją li­
cytować chcieli.

3. Nabywca w dni 14 po licytacyi zap ła ­
ci podatki i procenta rządowe do dnia zali- 
cytowania.

4. Po wytrąceniu opłaconych podatków 
zaległych, tudzież po strąceniu widerkaufów 
i ciężarów hypotecznych, sunmia szacunko­
wa pozostanie się przy nieruchomości wyżej 
wspom nionej, od której to sunr.my nabywca 
winien bedzie płacić procenta po 5/'10() od 
dnia zalicytowania nż do klassyfikacyi Mary- 
annie Jan ick ie j ,  jako matce i opiekunce i 
pełnoletnim sukcessorom , a po klussyfikacyi 
winien będzie podług assygnacyi Trybunału  
wypłacić komu będzie się należało.
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Termin stanowczy do licytncyi takowej 
wyznacza się ha dzień 11 Listopada 1835 r.

Licytacyą powyższych ńieruchoiności na 
audyencyi Trybunału  I. Instancyi w K rako­
wie W doinu władz sądowych przy ulicy 
Grodzkiej pod L .  106 o godzinie 10 rano 
poczynając odbyć się m ającą , popiera Boguń- 
ski Adwokat w Krakowie przy ulicy Szew ­
skiej pod L . 332 zamieszkały.

W zyw ają  się przeto wszyscy chęć kupna 
m ający , aby w rzeczonym termin.e zglcsili 
się.

K rak ó w  dnia 10 Października 1835 r.
Janicki.

W skutek reskryptu T rybunału  I. Inst: , 
W . M. Krakowa i Jego O kręgu , wydanego 
do N. 2798, odbędzie się w dniu 27 miesią­
ca października roku bieżącego o godzinie 
9tej zrana na Kleparzu w domu pod liczba 
17 sprzedaż przez publiczną licytacyą rucho­
mości po niegdy Petronelłi z Dobrowolskich 
Moszcreńskiej -pozostałych, jako  to: sukien , 
bielizny stołowej, m ebli,  fortepianu, naczyń 
domowyrh i kuchennych, oraz koczyka i k a ­
rety,— Kraków  17 października 1835 r.

Notaryusz publiczny 
A. Jlaiakiewtcz.

W  Kazimierzu przy Krakowie w domu 
pod N. 103/1 dnia 23 października r. b. o 
godzinie 10 rannej licytacya publiczna odbę- 
dze się w exekucyi sądowej: kom o d , kanap, 
k rzese ł ,  lu s te r ,  zwierciadeł, szaf i innych 
za gotową zap ła tę ,  oraz puszczone zostaną 
pomieszkania w trzech letnią dzierżawę, k tó­
re życzący sobie zadzierżawić, raczy się w 
potrzebne vadium zip. 100 zaopatrzyć, a w 
miejscu i czasie wyżej wyrażonym znaj­
dować.

K raków  dnia 19 Października 1835 r.
Skorczy/iski Kom. Sąd.

W IA D O M O Ś C I ZAGRANICZNE
W i e d e s  30 W r z e ś n i a .  Podług wiado­

mości z Lubiany (umieszczonych w gazecie

Celowieckiey), xiężniczka Beira w towarzy­
stwie bratanków swoich, synów Don Car- 
losa , przybyła tamże z Wenecyi d. 16 wrze­
śnia po południu. Nazajutrz przybył tam tak­
że iufant Don Sabastian z małżonką.—  Don 
Miguel (brat x iążm czki Beiry), który dn ia  
19 pojechał był Rzymu do Wenecyi, spodzie­
wany jest  również w Lublanie.

CrEl-LICE 5 Października. N. Cesarz F e r ­
dynand zaszczytnie odznaczył weteranów ce- 
sarskc -rossyjskiej gwardyi, która w d. 29 z. 
tn. podczas nroczystości przy zakładaniu po­
m nika, na straży była postawiona, gdyż do- 
v  dzcy tego oddziału, pułkownikowi Low ren- 
tiew, raczył dać krzyż kawalerski Leopolda, 
chorężeinujGeneralew złoty, a każdemu z pię­
ciu \ podoficerów srebrny m ednl, które  były 
wybite na pamiątkę uroczystości założenia wę­
gielnego kamienia.

• Dnia 6 Paździei nika. N. Cerarz Rossyj- 
s k i , ozdobił orderem S. W łodzimierza 4tej 
klassy, budowniczego Nobiłe, kierującego bu ­
dową pomnika postawionego na cześć wojo­
wników poległych 29 sierpnia 1813 roku. 
Dla pułku zaś huzarów swego imienia, k tó­
ry w dniu 2 b. m występował w paradzie 
przed N. Szefem swoim, ofiarował Cesarz J .  
24 krzyże S. Anny 5 klassy, z przeznacze­
niem dla tych podoficerów i szeregowych, 
którzy się najlepiej przeciwko nieprzyjacie­
lowi odznaczyli; prócz tego udzielił dla t e ­
goż pułku podarunek z tysiąca dukatów.

B e e l i s  9 Października, W edług  donie­
sień z W rocławia, dowodzący szóstym kor­
pusem w ojska , jpne ra ł jazdy  br: Zieten, czy­
niąc zadosyć wezwania N. Cesarza Wszech 
Rossyi, udał się d. 6 b. m. w podróż przez 
W arszaw ę do południowej R o ssy i , dla obej­
rzenia tamże osad wojskowych.

Piszą  z Kwidzyna pod d. 1 b. ni. »Dziś 
około południa przybywa tu skombinowany 
oddział strzelców gwardyi c e sa rsk o -ro ssy j­
skiej, wracający z Kalisza; ju tro  będzie mieć 
dzień wypoczynku, a w niedzielę rano opu ­
ści nas. N a jego miejsce przybędzie znowu 
pułk grenadyerów zwany Fryderyka W ilhel­



ma I I I ,  i za raz  nazajutrz rano wyruszy do 
Gdańska.*

Dnia  11 Października. K i ś l  Jmć ozdo­
bi! Arcy-Księcia K arola  A ustryackiego, o r­
derem orła czarnego.

Minister stanu Ancillon, powróci! już  z 
Gieplic.

G d a ś s k  8 Października. Dzisiaj wszedł 
do miasta naszego korpus gwardyi rossyj- ■ 
skiej w powrocie swoim z Kalisza do Pe ters­
burga; ju tro  uda się do Neufahrwasser gdzie 
wsiądzie na okręta.

On b r z e g ó w  e l b y  30 Września. Lubo, 
według doniesień z Cieplic, Monarchowie i 
inni książęta  m ają w tych dniach opuścić to 
miasto, ażeby wrócić do kra jów  swoich, zda­
je  się wszelako, sądząc z czynionych przy­
gotowań, że ministrowie stanu: Książe Met-
te rn ich .h r :  Nesselrode, i Ancillon, będą mo­
gli nieco dłużej zabawić, dla naradzania się 
względem ważnych układów i względem ich 
redakcyi w formie autentycznej, ponieważ NN. 
Monarchowie ju ż  się porozumieli względem 
zasad. g .  w .

P i b y  z  6 Października. Jene ra ł  Alava 
nie przybył jeszcze do M adrytu , napisał tyl­
ko że przyjmuje w ministerstwie wydział 
spraw zewnętrznych, wszakże bez prezeso­
stwa r a d y ; urząd ten przeto p. Mendizabalo- 
wi powierzony został. Gazeta Nadworna m a ­
drycka zaleca jedność i przyrzeka że zdanie 
ogółu będzie przewodnikiem dla rządu i na­
czelnikiem we wszystkich sprawach narodu 
dotyczących.

Z Bilbao donoszą że w prowincyi Santan- 
der  rozbito zupełnie 9  batalijonów Karlistow- 
skich. Kordowa stoi w 6000 pod Yittoria 
otoczony 14 batalijonami Karlistów. W iększa 
cześć załogi Bilbao udała się do Santander 
ażeby z boku uderzyć na Karlistów i  uwol­
nić jenerała  Espeleta w Medina del Pomar 
oblężonego. Dnia 29 września uderzył ba- 
talijon Nawarski na oddział Krystynistów 
prowadzący zapasy żywności z Painpeluny, 
ale po krótkiej utarczce zipuszony został do

odwrotu. Jenerał Pastors ma być przez 7000 
Karlistów otoczony wmieście A gram uitt ,  i 
żąda posiłków. Karliści przecięli także  
kommunikacye z Barcelony do Gerony i Fi-  
gueras. Z St. Sebastyan donoszą pod dnien*
2 że pod Yillarcajo stoczono bitwę w k tóre j 
Karliści wielkie ponieśli straty. Legija  cu- 

* dzoziemska zostaje pod dowództwem jenera­
ła  Pastors i bardzo jest chwalona. Ituralde 
znajduje się w Nawarze i obserwuje gości­
niec z Pantpelony do E b ru ;  na pogrzebie j e ­
nerała Eraso w Estella , znajdował się z ca­
łym pod jego rozkazami zostając)m korpusem.

Dziennik Consiiluliottel robi postrzeżenie 
że Junty pogodzą się z dzisiejszym minister­
stwem , gdyż pierwsza i druga strona na j e ­
dnej postępują drodze, przewiduje nawet że 
i L as  Navas nie będzie dalekim od poje­
dnania się z Mendizabalem. Zwołanie K or-  
tezów ma bvć pierwszym obnwiązkiem Men- 
dizabala czuje on że bez tego pomimo swej 
prawości, nie zyska zupełnie ufności i wiary 
dobrze myślących Hiszpanów. W szystkie 
nadużycia przez T orenę  zaprowadzone znie­
sione już zostały, i spodziewać się można . 
że  i w armii w krótkim czasie stanowcze 
kroki przedsięwzięte będą. g p s .

L o s d y s  6 Października. Dziennik M or­
ni ng Chronicie pisze że nzhrojono 4 okręty 
pafo\ve cięzkieini działami, w przeciągu zaś 
dni ltJ można będzie 15 do 20 okrętów obecnie 
handlem zatrudnionych, wystawić jako  o- 
kreta  wojenne. Zdaje się że siła morska 
oprócz tego 4000 ludźmi powiększoną będzie. 
Kuryer mówi także o powiększeniu flotty, 
która  przy małym koszcie nie tylko strzegła 
by brzegów morskich i Angłiję od napadu 
obcego, ale nadto pomściłaby się za zniewa­
gę angielskiej banderze wyrządzić się mo­
gącej.— W  miesiącu lipcu było w calćj An­
glii 481 okrętów  parowych czynnych, a 46 
na ukończeniu.

Komiuissarze angielscy w Ameryce za tru ­
dniają się obecnie rozdzieleniem 20 milijo- 
nów fs. przyznanych przez Angliję za usa- 
mowolnienie M urzynów, czyli za  emancypa-



cyą niewolników. Osada Demerara otrzy­
ma 4,297,000 fs. za 84,915 niewolników czy­
li za jednego 50 fs. 12 scb: 1. p.—  W  in­
nych osadach np: w Berhice wynagrodzenie 
za jednego niewolnika wynosi tylko 45 fs. 
10sch. T a  tylko jest niedogodność dla posiada­
czy ze po wypłatę wynagrodzenia do Londy- 
nn zgłaszać się muszą. W  sierpniu byt tak 
ogromny wicher w okolicach A ntigna , Nevis 
i St. Christoph ze 20 okrętów tamże zatonęło.

Gazeta w Charleston ogłasza że w N o ­
wym Orleanie naznaczono 20,000 dollarów 
za  dostawienie żywego naczelnika stronnictwa 
»emancypacyj niewolników® P. Artura Tappan.

Linija telegraficzna z Lpndynu do Paryża 
w krótkim czasie ukończoną zostanie. W e  
Francyi. będzie 14 stacyi, w Anglii 9. W iado­
mości z Londynu do Paryża drogą tą  docho­
dzić będą w przeciągu półtory godziny.

Onegdaj był obiad z powodu obrania no­
wych Szeryfów w Londynie i Middlesex, pa­
nów Lainson i Solomons. Pierwszy oświad­
czył w mowie mianej przy tej sposobności, 
iż nie spodziewał się pozyskać tego zaszczy­

t u ,  i dla tego może być przekonanym, iż u- 
rząd Szeryfa winien jedynie nczciwości swo­
je j .  Drugi podziękowawszy za położone w 
nim zaufanie, oświadczył, iż mocno się cie­
szy , obejmując ten urząd w chwili, kiedy 
według wszelkiego podobieństwa do prawdy, 
pełnienie przykrej połączonej z nim powin­
ności stanie się coraz rzadszem ; z powodu 
bowiem złagodzenia praw karnych, rozkrze- 
w itnia oświaty, oraz udoskonalenia obycza­
jó w ,  coraz bardziej zmniejsza się liczba wy­
roków sądowych, n a  śmierć skazujących; W 

ostatnich dwóch latach nikogo w Londynie i 
Middlescx publicznie nie stracono. »Z wzglę­
du na re l ig i ją ,  k tó rą  wyznaję (dodał Pau 
Salom ons, kióry jes t  izraelitą) czu ję ,  iż na 
poruczony mi urząd zostałem obrany w spo­
sobie , który nietylko sprawia mi osobistą 
radość , lecz oraz przynosi nadzwyczajny za- 
s; 'czjt wiekowi, w którym żyjemy. Żyjemy 
w czasie , który odznacza się nietjlko zasz- 
ezjlneini dziełami serca i rozumu ludzkiego

lecz nadewszystko zwycięztwami odniesione- 
mi nad przesądami. Jestem przekonany , iż 
wiara moja nie odłączy mnie od współoby­
wateli moich.®

S t a m b u ł  22 Września. Z  obozu Reschi- 
da baszy nadeszła wiadomość z nadgranic Sy- 
ryi, że Halil Bekir, syn księcia Druzów, wy- 

* słał do Keschida baszy posłannika z oświad­
czeniem że z arm iją  swoją Porc ie  się pod­
daje i na rozkazy Sułtana czeka. Cała Sy- 
rya je s t  w pogotowiu pójść za przykładem 
D ruzów, a Ibrahim basza będzie się mógł za 
szczęśliwego uważać jeżeli do St. Jean 
d’Acre ujść zdoła.

Z Tries tu  donoszą że powstanie w A lba­
nii ju ż  uśmierzone. Rumelli Valessi zają ł  
S kodryę , powstańcy poddali inu s ię ,  H afi tz ,  
pasza Skodryi odesłany został do Stambułu , 
naczelnicy powstańców schronili się do Bo- 
snii i Montengro,, g p s .

Nie mało zdziwiło nas ,  iż d. 18 w rze­
śnia zawinęła tu część eskadry Arnaut b e ja ,  
złożonej z Igo okrętu i 4ch frega t;  okręt 
główno dowodzący stoi jeszcze na kotwicy 
w Dardanellach. Twierdza Skodrya dotąd 
się b ro n i ,  a sprawy tego k ra ju  nie m ają  j e ­
szcze końca.

W  Bechiktacze wybuchnął d. 19 pożar ,  
jes tto  roskoszne mieszkanie sułtanek 1 j e ­
dnego pierwszych magnatów Porty , przeto 
ra tunek koło gaszenia był spieszny, t a k , że 
tylko dwa domy i 10 sklepów zgorzało.

M Ź Y J E C H A L I  D o  KRAKOWA

Od 19 do 20 Października 
. Sierawski Antoni z P o l s k i ,— Staniszew­

ski F ranciszek z P o l s k i ,—  Kosiński Ignacy 
z P o l s k i ,—  F rieke  Karo l z Pruss , — Eini- 
nowicz Adam z Pruss.

W y j e c h a l i  z  K r a k o w a .

PrzPtocki L udw ik  do Galicyi, Czajkowski 
Jan do Galicyi.


